
Aleksander B r a c M i
Dnia 6 stycznia br. zmarł w No¬

wym Jorku wybitny polski pianis¬
ta, znakomity pedagog i kompozy¬
tor — Aleksander Brachocki.

Rodzice Brachockiego wraz z gru
pą mieszkańców małej wioski pod
karpackiej przed pół wiekiem osie
dliii s,ię w Stanach Zjednoczonych.
Tam założono polską osadę Scran¬
ton, która w kilkunastu latach roz
rosła się w duże miasto. Ojciec Bra
chockiego pełnił tam funkcję orga
nisty. Tam też w 1900 roku urodził
się Aleksander. Od wczesnego dzie
ciństwa zdradzając nadzwyczajne
zdolności muzyczne, odbywa rów¬
nolegle do studiów ogólnych, stu¬
dia muzyczne w miejscowym Kon
serwatorium, później w Nowojor
skim Instytucie Muzycznym oraz w
Konserwatorium Paryskim. W mię
dzyczasie zainteresował się jego ta
lentem Ign-acy Paderewski. Na .je¬
go polecenie Brachocki pogłębia
swą wiedzę u muzyka tej miary eo
Zygmunt Stojowski, a następnie u
samego Paderewskiego (dwa lata),
który był mu nie tylko mistrzem,
ale i serdecznym przyjacielem. Po
tych studiach brama do sławy stoi
dla Brachockiego otworem. Grą je
go zachwyca się publiczność Ame¬
ryki, Francji, Anglii, Włoch, Nie¬
miec i Polski, dokąd raz przyje¬
chawszy postanowił na zawsze po
zostać. Znamienne są jego słowa
wypowiedziane do obecnego rekto¬
ra Konserwatorium - Państwowej
Wyższej Szkoły Muzycznej w Kato
wicach prof. dr. Ad-a,ma Mitschy:
,Dziwna to rzecz. Urodziłem się w
Ameryce, wychowałem sie na sze¬
rokim świecie, a do Polski musia¬
łem przybyć gnany nostalgią za oj¬
czyzną.” W 1934 roku Brachocki o¬
siadł w Katowicach, gdzie w Śląs¬
kim Konserwatorium Muzycznym
objął stanowisko profesora kompo
zycji i fortepianu. Tuta.j do samej
wojny rozwijał ożywioną i owocną
działalność pedagogiczną i koncer¬
tową. Pod jego kierunkiem uzyska
łc dyplom kompozycji kilku wybit
nych muzyków, między innymi sła
wny już dzisiaj Michał S p i s a k
(obecnie zamieszkały w Paryżu).

W roku 1939 na dwa . m iesiąceł
przed naj-azdem hitlerowskim, a r¬
tysta wyjechał do Ameryki z kon¬
certami muzyki polskiej, jakie rnia
ły się odbyć na Nowojorskiej Wy¬
stawie Światowej ( Z powodu wy¬
buchu wojny koncerty te zostały
w ostatniej chwili odwołane). Pia
nista nie przypuszczał na pewno, że
powrót do ukochanej ojczyzny u¬
daremni mu najpierw długa w.oj¬
na, a potem choroba i przedwczes
na śmierć.

W latach wojny Brachocki pro¬
wadził studio muzyczne, a ponadto .
był profesorem w Konserwatorium
Suffolk w Babylon. Utrzymywał
stały kontakt z Polakami w Amery
ce. Gdy w roku 1941 um-arł Ignacy
Paderewski, Brachocki był jednym
ze współorganizatorów podnios¬
łych uroczystości żałobnych, w któ
rych brały udział olbrzymie tłumy.

W Aleksandrze Brachóckim traci
rńy jednego z żarliwych rzeczni¬
ków polskiej kultury muzycznej za
granicą, świetnego pianistę, kom¬
pozytora (niestety dotychczas nie
mieliśmy możności poznać bliżej
jego dzieł), gorącego patriotę i
szczerego demokr-atę.
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